Młodzież całego świała jednoczy swe siły w walce o pokój 
i pełnię praw do nauki, pracy i radosnego życia 


Jutro 
w Bukareszcie 


4 sierpnia — godz. 1%.45 
uroczyste otwarcie i delilada 
uczestników, godz. 16.45 wy- 
ścig kolarski na torze i po- 
kazy hippiczne, godz. 17.30 
mecz piłki nożnej. 

Pierwsze konkurencje lek- 
koatletyczne i wioślarskie 
rozpoczną się we rode 
5 sierpnia. W obu tych dy- 
scyplinach startować bedą 
sportowcy polscy, | 


Rok VI. | Kraków, poniedziałek 3 sierp 1953. Nr 31 (295) | O punkty ligowe 


W ekstraklasie bez zmian 
Zacięte walki w grupie spadkowej 


Wczorajsza niedzieia ligowa, która upłynęła pod zna” 


Cena 20 gr 


TYGODNIOWY PRZEGLĄD SPORTOWY 


Pokój i przyjażń! 


— tymi hasłami rozpoczął się wczoraj w Bukareszcie 
IV 5wiatowy Festiwal Młodzieży 


Radzieccy 


sporiłowcy 


z radością wezmą udział 


w Święcie 


Młodzieży 


Kierownik ekipy radzieckiej Andrianow 
o Festiwalu w Bukareszcie 


„Komsomolska Prawda" 
Aelegacji radzieckiej na IV 


za mieszcza 


artykuł kierownika 
Światowy Festiwal Młodzieży 


1 Studentów w Bukareszcie — Andrianowa. 
W czasie poprzednich festiwali — pisze m, in. Andria- 


now — odbywały się 


letnie międzynarodowe 


akademickie. Ich zwycięzcy otrzymywali tytuły akademic- 
kich mistrzów świata. Do zawodów dopuszczano sportowców 


w wieku do lat 30. 


W roku bieżącym ramy ig- 
rzysk zostały znacznie rozsze- 
rTzone. Zamiast mistrzostw a- 
kademickich, wprowadzono 
międzynarodowe, towarzyskie 
zawody sportowe, co daje mo- 
Zność uczestniczenia w Festi- 
walu znacznie większej licz- 


bie sportowców . wszystkich 
krajów. 
Do udziału w zawodach 


zgłosiły się liczne kluby i or- 
ganizacje sportowe, reprezen- 
tacje narodowe, a także poje- 
dvynczy sportowcy, niezależnie 
od wieku lub przynależności 
do takiej, czy innej organiza- 
cji sportowej. 

Festiwalowe Igrzyska Przy- 
jażni i Pokoju będą najwięk- 
szą — po Olimpiadzie — im- 
prezą sportową na świecie. 
Wzbudziły ogromne zaintere- 
sowanie wśród milionowvch 
rzesz sportowców wszystkich 
krajów. Najlepsi sportowcy od 
dawna przygotowują się do 
udziału w igrzyskach. W ma- 
ju w Parvżu rozegrano zawo- 
dy sportowe w 18 konkuren- 
cjach z udziałem przedstawi- 
cieli 20 krajów. We Włoszech, 
Chile. Austrii, Danii, Fintandii 
j wielu innych państwach od- 
były się zawody sportowe, 
mające charakter przygoto- 


wań do Igrzysk Festiwalo- 
wych. 

Duże zainteresowanie pro- 
gramem sportowym Feztiwalu 
wykazały liczne miedzynaro- 
dowe federacje sportowe, wy- 
rażając aprobatę przeprowa- 
dzenia zawodów į deiegując 
na nie swych odpowiedzial- 
nych przedstawicieli. 

Chęć uczestniczenia w Fe- 
stiwalu wyraziło wielu znako- 
mitych sportowców o świato- 
wej sławie. Jest już oficjalnie 
wiadomo, że liczba uczestni- 
ków igrzysk wyniesie okolo 4 


mistrzostwa: 


W dniu wczorajszym otwarty został w Bukareszcie 
IV Międzynarodowy Festiwal Młodzieży i Studentów 


w walce o pokój. 


Wspaniały stadion sportowy imienia „23 Sierpnia“, 
duma i chluba młodzieży rumuńskiej, bo zbudowany 
jej wysiłkiem, mieni się wszystkimi kolorami tęczy. 
Flagi kilkudziesięciu narodów reprezentowanych na 
Festiwalu łopocą na wietrze. 

Stacion szumi rozgwarem stutysięcznego tłumu. W 
powietrzu krzyżują się pozdrowienia i okrzyki. Roz- 

rzmiewają pieśni młodzieżowe. 

„Nie zna granic ni kordonów pieśni zew...“ 

Na zew Świalowej Federacji Młodzieży Demokraty- 
cznej zjechała do stolicy Rumunii młodzież ze wszyst- 


kich kontynentów. 


Różri się ona mową i rasą, religią i przekonaniami 
politycznymi, ubiorem i kolorem skóry. Łączy ją I jed- 
noczy potężna idea braterstwa i przyjażni, 

Zew Festiwalu „Pokój i przyjażń” rozbrzmiewa we 
wszystkich językach świata. 

Na zielonym kobiercu stadionu ustawiają się w bar- 
wną szachownicę delegacje państw, biorących wdział 
w Festiwalu. Rozpoczyna się barwna i wspaniała dc- 


filada. 


Białe sztandary festiwalowe 
pochy!ają się przed trybuną. 
Nad liczną grupą młodzieży 
reprezentującej Światową Fe- 
derację Młodzieży Demokraty- 
cznej — wykwita niby pro- 
mień — las czerwonych sztan- 
darów. Maszeruje ochoczo mło- 
dzież Albanii, Australii, Bra- 
zylii, Bułgarii. 

Burzliwymi oklaskami wita 
stadion delegację Chin Ludn- 
wych a szczególnie gorąco 
przyjmuje grupę ochotników 
chińskich. 

„Maszeruje młodzież Czecho- 
słowacji z liczną grupą spor- 
towców z Emilem Zatopkiem 
na czele. 


Za nimi delegaci Anglii, 
Wioch. 
Burza oklasków rozszalała 


na widowni, gdy ukazała się 
młodzież bohaterskicj i zwy- 
cięskiej Korei. Dziesiątki ty- 
nięcy rąk wyciąga się w jcj 
stronę r pozdrowieniam!, 
Grupkę żołnierzy koreańskich 
porywa rozentuzjazmowana 
młodzież | nicsie na ramionach 
wsród żywiołowych oklasków. 
Gorąco i serdecznie powita- 
ni zostali młodzi hudowniczo- 
wie Polski Ludowej. 
Delegacje Vietnamu i Mala- 
jów stadion powitał okrzyka- 
mi: „Żądamy pokoju w Viet- 


tysiące zawodników z 46 kra- | namie i na Malajach". 


jów. 

Najbardziej atrakcyjną czę- 
ścią igrzysk bedą niewątpli- 
wie zawody lekkoatletyczne, 
na których walczyć będą o 
pierwszeństwo 
krajów, m. inn. lekkoatleci 
Włoch. Francji, Anglii, Sta- 
nów Zjednoczonych, Indii, 
Chin, Austrii, Polski, Węgier, 
Czechosłowacji, NRD. Bardzo 
interesująco zapowiadają się 
również zawody gimnastyczne. 
Biorą w nich udział sportow- 
cy 10 krajów, w tej liczbie na- 
rodowe reprezentacje We- 
gier, Francji i Polski. Na pły- 
walniach Bukaresztu spotkają 


(Dokończenie na str. $) 


zawodnicy 19 | 


Fala radości i entuzjazmu 
nagarnia całv stadion. gdy uka- 
zule się delczacja wsnanliałej 
młodzieży Związku  Radziec- 
kiego. 

Maszerują najlepsi z najlep- 
szych przodujacego — socjali- 
stvcznegc państwa. — mło- 
dzież szturmowej brvgadv so- 
cjalizmu i pokoju. Wśród bu- 
rzy oklasków maszerują naj- 
lepsi sportowcy świata. 

Z kolei ukazuje się drobna 
grupka 13 delegatów Stanów 
Ziednoczonych. Tylu ich tylko 
zdołało przedrzeć się przez że- 
lazną kurtynę amerykańskie 
go faszyzmu. 

Gorąco witana młodzież NRD 
maszeruje obok najlepszej 


młodzieży Niemiec zachodnich 
wytrwale walczącej o pokój. 

Ukazuje się najliczniejsza 
grupa młodzieży rumuńskiej 
-- gościnnych gospodarzy Fe- 
stiwalu pozdrawiana okrzyka- 


(Dokończenie na str. 3) 


kiem zaciętych zmagań o punkty, 


nie przyniosła więk=- 


szych niespodzianek. Unia najpoważniejszy kandydat do 
tytułu mistrzowskiego i jej nowy najgroźniejszy konku- 
rent OWKS Kraków odniosły zwycięstwa powiększająe 
swój dorohek punktowy. Trzecia drużyna w czołówce 
Gwardia Kraków musiała zadowolić się wynikiem remi- 
sowvm przy czym tym razem gwardziści stracili punkt w 
Opolu w meczu z „ontsiderem* tabeli — Budowlanymi. 


Mazurek ustanawia 
trzy nowełucznicze 
rekordy Polski 


W czasie rozegranych w ub. 
tygodniu w Zakopanem korespon- 
dencyjnych mistrzostw świata, 
najlepszy nasz łucznik, rekordzi- 
sta Swiata i mistrz Polski Mieczy* 
sław Mazurek (Ogniwo Energetv- 
ka Kraków) ustanowił trzy nowe 
rekordy Polski, bijąc dotychcza- 
sowe własne rekordy Polski. Pier- 
wszy rekord ustanowił Mazurek 
w strzelaniu na odległość 90 m, 
uzyskując 631 punktów (poprzed- 
ni rekord wynosił 576 pkt). Dru- 
gi rekord padł w połówce trójbo- 
ju krótko i długodystansowego — 
1433 pkt (1465) wreszcie trzeci re- 
kord ustanowił Mazurek,w trój- 
boju długodystansowym, uzysku- 


(jąc 1496 pkt (1417). 


%* 


Wyniki do korespondencyjnych 
mistrzostw świata przedstawiają 
się następująco: 


Kobiety: Zespół Polski w skła- 
dzie Spychajowa (Ogniwo War- 
szawa), Kondracka Maria (Ogniwo 
Warszawa), Kondracka Irena (O- 
gniwo Szczecin) — 3.783 pkt. 

Mężczyźni: Zespół Polski w 
składzie Mazurek (Ogn. Enerzety- 
ka), Buczak (Kolejarz Poznan), 
inż. Hauschild (Ogniwo Energety- 
ka Kr.) — 4.021 pkt. 


Indywidualnie: Spychajowa 
1419 pkt, Kondracka Maria 3783 
pkt, Kondracka Irena 1113 pkt. 


Mazurek 1483 pkt, 2) Buczak 
1273 pkt., 3) Hauschild 1265 pkt. 
Wszystkie wyniki rozumieją się 
za sumę pół trójboju krótkiego 1 
długiego. (es) 


2222229992999929929929929294990229909909020909990 
Pawłowski wyrównuje... 


Do najpięltniejszych fragmentów wezornjszego meczu ligow- 

ców Ogniwa i OWKS należał moment zdobycia hramki przez 

Paułowskiego. który ubiegł Paiora, skierowujące piłkę głową 
do matki 


i 


Wynik ten był jedyną niespo= 
dzianką niedzielnych spotkan. 
Można jeszcze częściowo zaliczyć 
do niespodzianek porażkę Gwar- 
dii warszawskiej z Górnikiem Rae 
dlin, ale obie drużyny zajmują w 
tabeli ligowej sąsiednie miejsca i 
reprezentują jednakowv poziom i 
dlatego zwycięstwo różnicą jed- 
nej bramki odniesione przez 
Górnika nie jest rewelacją. 

Ogniwo Bytom pokonało u 
siebie CWKS 1:0, a Budowlani 
Gdańsk wywieżli jeden punkt z 
Chorzowa z meczu ze swymi 1° 
miennikami. 

Na dole tabeli toczy się rozpa- 
czliwa walka zespołów raano 
nych spadkiem. Trzej kan ydzci 
do drugiej ligi Ogniwo Kraków 
i dwie drużyny Budowlanych z 
Opola i Gdanska dokładają w 
każdym meczu starań, by zdobyć 
przynajmniej jeden punkt i wy- 
windować się na bezpieczne 10-te 
miejsce. 

Ozniwo krakowskie było o 
krok od remisu w spotkaniu z 
OWKS-em, któremu wkońcu ule- 
gło 1:2, pogarszając sobie sytua- 
cję. Połowiczne sukcesy odniesły 
drużyny Budowlanych remisując 
w Opolu i w Chorzowie. 

Większych zmian w tabeli ligo= 
wej nie było, a sytuacja w ekstra- 


klasie po wczorajszych spotka- 
niach przedstawia się następująco: 
1. Unia 14 26 41:11 
2 OWKS Kr. 14 20 32:18 
3. Gwardia Kr. 13 19 24:15 
4. CWKS W-a 14 16 25:15 
5. Gwardia W-a 14 15 17:22 
6. Górnik Radl. 14 13 20:25 
7. Ogniwo Byt. 14 12 16:21 
8. Budowlani Ch. 14 12 21:32 
9, Kolejarz P. 14 11 12:18 
10. Budowlani Gd. 14 8 12:19 
11. Ogniwo Kr. 13 7 12:21 
12. Budowlani Opole 14 7 18:32 


LIGA REZERW 


Budowlani Chorzów — Budo: 
wlani Gdańsk 4:2 (0:2) 

Budowlani Opole — Gwardia 
Kraków 0:3 (0:2) 

Gwardia Warszawa — Górnik 
Radlin 1:1 (0:0) 
Kolejarz Poznań Uni 
Chorzów 1:2 (1:2) 
Ogniwo Bytom — CWKS 3:1 
(2:1). 

OWKS—Ogniwo Kr. 1:3(0:1), 
nę TTP OPO NOOO POW AET E E EAE 


Spartak na czele ligi 
piłkarskiej ZSRR 


Moskiewski Spartak. po zwy- 
cięstwie nad Dynamo (Kijów) 
2:0 wysunął się ponownie na 
czoło tabeli mistrzostw pilkar= 
skich ZSRR. 

Spartak ma obecnie po 14 
grach 20 pkt Drugie i trzecie 
miejsca zajmuja Dynamo (Moe 
skwa) i Zenit (Leningrad). któ- 
re w 15 grach zdobyły po 19 
pkt. 


Zakończenie Snartakiady 
OW Kraków 


W Krakowie odbyło się uro» 
czyste zakończenie Spartak.a- 
dy letniej OW Kraków. Pier- 
wsze miejsce w ogólnej pune- 
ktacji za wyniki Spartakiady 
zimowej i letniej zdobył ze- 
spół oficera Heymana przed 
zespołem oficera  Kroczuka. 
Zespół oficera Heymana zwy- 
cziężył w ogólnej punktacji za- 
wodów |lekkoatletycznych ^2- 
raz w piłce nożnej i w pły- 
waniu. 

Bardzo dobre wynik! uzy- 
skali uczestnicy Spartakiady 
w strzelaniu do tarcz i w 
strzelaniu z kbks. W strzela- 
niu do tarcz zwyciężył Dzie- 
rzewicz — 18 pkt. a w strze- 
laniu z kbks — Kochan 
1024 pkt. 

IZ ostatnich konkurencji lek= 
koatietycznych wyróżnić na- 
leży wyn:k Szwargota w bie- 
gu na 10.000 m — 31:39,8. 


Przygotowania 
do lorzysk Sportowych 


w Bukareszcie 
zakończone 


Bukareszt. W Bukareszcie 
odbyła się konferencja Komi: 
tetu Organizacyjnego  Zawo: 
dów Sportowych Przyjaźni i 
Pokoju, które odbędą się w 
dniach 4—15 bm. 2 okazji IV 
Światowego Festiwalu  Mło= 
dzieży i Studentów w Buka- 
reszcie. W konferencji, której 
przewodniczył przewodniczący 
Komitetu Kultury Fizycznej i 
sportu Rumuńskiej Republiki 
Ludowej — Bodnaras Menolc, 
wzięli udział przedstawiciele 
17 krajów. Obecni byli m. in. 
przewodniczący Radzieckiego 
Komitetu Olimpijskiego, czło- 
nek Komitetu  Organizacyj- 
nego Zawodów Festiwalowych 
— K. Andrianow, przedstawi: 
ciel Komitetu Kultury Fizycz- 
nej Chin Ludowych — Hoan 
cuskiej FederacjiczoelmaEIS 
Tchon, przewodniczący Fran- 
— Joinard oraz Angielskiej Fe: 
deracji Kolarskiej — Rains. 


Polske reprezentował czło- 
nek Komitetu Organizacyjne- 
go Zawodów  Festiwalowych, 
mistrz Europy w boksie 
Drogosz. 


Na obradach przewodniczą- 
cy Menole złożył sprawozdanie 
ze stanu przygosowań do za- 
wodów sportowych. W  oży- 
wionej dyskusji wszyscy dele- 
g2ci przyjęli program Igrzysk 
i złożyli serdeczne podziękowa- 
nie rumuńskim sportowcom i 
d>ilałaczom kultury fizycznej 
za dpskonałe przygotowanie 
tej wielkiej imprezy. 

Międzynarodowe sportowe 
zawody przyjażni | pokoju bę- 
dą największą na świecie im- 
prezą sportową w tym roku. 
weżmie w niej udział ok. 4 
tys. sportowców z 46 krajów. 
Wśród przybyłych już do Ru- 
karesztu sportowców znajduje 
sie wielu rekordzistów i mi- 
śtrzów świata, mistrzów olim- 
pijskich i mistrzów Europy. — 
Na stadionach, 
halach sportowych Bukaresz= 
tu startować będą im. in. do- 
skonali diugodystansowcy Za- 
tcpek | Akufriew, mistrzowie 
Europy w boksie Jengibarian, 
Nitschke i Drogosz, znana lex- 
koatletka Czudina, mistrz o- 
limpijski w rzucie młotem — 
Csermak, członkowie zwycięe-= 
skiej drużyny Wyścigu Pokoju 
— kolarze NRD. 
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pływalniach, | 


| 
PIŁKARZ 


Niespodziankami rozpoczęła II liga” 


jesienną rundę 


Kolejarz W-wa zwycięża Gwardię Bydgoszcz 


Wczórajsze rozgrywki o mi- 
strzostwo II ligi przyniosły ca- 
ły szereg niespodzianek. 

Drużyna Kolejarzy z War- 
szawy dowiodła, że nie tezy- 
gnuje 2 przodownictwa w ta- 
beli i po cennym zwycięstwie 
nad  przodownikiem tabeli 
Gwardią Bydgoszcz zreduko- 
wała dzielący ją dystans do 
3 punktów. 

Niefortunnie wystartowały 
drużyny Górnika — tracąc 
punkty w Krakowie i LŁubli- 
nie. 

Zespół Lotnika Warszawa po 
zwycięstwie nad Włókniarzem 
Łódź awansował na czwarte 
miejsce. 

Również w dole tabeli nie 
obesżło się beż sensacji. Zde- 
cydowana dostarczycielka pun- 
któw w pierwszej rundzie 


warszawska Spójnia wywal- 
czyła niespodziewany sukces 
— wygrywając z kielecką 
Gwardią. 


Tak wiec wyniki pierwszej 
niedzieli drugiej rundy wska- 
zują na to, że walki w II li- 
dze piłkarskiej będą miały jak 
dotychczas niezwykle zacięty 
przebieg. PT 

Tak w czołówce, jak I w 
końcu tabeli poziom drużyn 
jest całkowicie wyrównany. 

Szczegółowe wyniki ostat- 
niej niedzieli przedstawiają 
się następująco: 


GWARDIA Kielce — 
SPÓJNIA Warszawa 0:1 (0:1) 
Kielce. Zwycięską bramkę 
dla Spójni zdobył w 12 min. 
gry Cybulski. 


GWARDIA Lublin = 
GÓRNIK Bytom 1:0 (1:0) 


Lublin. Gwardziści zapewni- 
Il sokie zwycięstwo, zdobywa- 
jąc bramkę przez Drapiewskie- 
go. 


KOLEJARZ Warszawa — 
GWARDIA Bydgoszcz 2:1 (2:0) 


Warszawa. Piłkarze stołecz- 
nego Kolejarza pokonali za: 
służenie przodownika drugiej 
ligi — Gwardię Bydgoszcz 2:1 
(2:0. Bramki dla Kolejarza 
zdobyli: Zelecnay w 30 min. 
oraz Gawroński w 42 min. gry. 
Dla Gwardii honorowy punkt 
uzyskał Norkowski w 77 min. 

Kolejarze przeważali przez 
pierwszą połowę nie wykorzy- 
stując szereg dogodnych pvzy- 
cji strzałowych. 


Í Á So 


W drugiej połowie początko- 
wo przeważali warszawianie, 
lecz od 75 min. inicjatywa 
przeszła do gwardzistów, któ- 
rzy teraz z kolei zepsuli sze- 
reg dogodnych sytuacji. 

Pod koniec spotkania znowu 
przeważali Kolejarze, przy 
czym na 2 min. przed końcem 
meczu obrońca 'bydgoszczan 
wybił piłkę z linii bramkowej 
po niefortunnym wybiegu Bur- 
hardta. 

Sędźżiował Kowal ze Stalino- 
grodu. Widzów 5 tys. - 
OGNIWO Tarnów — STAL 

Sosnowiec 0:0 

Tarnów. Tarnowskie Ogni- 

wo rozczarowało swoich sym- 


patygfów, remisując na wła- 
snym boisku ze Stalą sosno- 
wiecką. W ostatnich minutach 
gry Kremski z Ogniwa prze- 
strzelił rzut karny. 

W drużynie Stali na wyróż- 
nienie zasłużył bramkarz Dziu- 
rowicz a w Ogniwie Barwiń- 
ski i Maluszek. Sędziował? Bu- 
sztyński (Poznań). Widzów 5 
tys. 

OWKS Bydgoszcz — 
KOLEJARZ Leszno 2:2 (2:1) 

Bydgoszcz. Bramki dla woj- 
skowych uzyskali:  Wojcie- 
chowski i Jaworski. Dla Kole- 
jarza: Chwętała i Urbaniak. 

WŁÓKNIARZ Łódź — 
LOTNIK Warszawa 1:2 (1:1) 


Atak Vłókniarza musi poprawić 


celność strzałów 
Włókniarz Kr.- Górnik Wałbrzych 1:0 (1:0) 


Wynik jaki uzyskał krakow- 
ski Włókniarz w sqąotkaniu o 
mistrzostwo drugiej ligi z Gór- 
nikiem Wałbrzych nie od- 
zwierciedla przebiegu gry. 
Krakowianie poza 10-m'nuto- 
wym okresem na początku 
spotkania, panowali niepo- 
dzielnie na boisku i powinni 
odnieść cyfrowo wyższe zwy- 
cięstwo. Niestety napastnicy 
Włókniarza mając nhieżliczoną 
ilość dogodnych pozycji pod- 
bramkowych (zwłaszcza po 
przerwie) nie potrafili pod: 
wyższyć wyniku, ustalonego w 
40 minucie ze strzału Browar- 
skiego, 

Kilka stuprocentowych oka- 
zji zmarnowali Halemba i le- 
woskrzydłowy Rychlik, szereg 
ktrzałów obronił bramkarz go- 
ści Wożniak, jeden z najmoc- 
niejszych punktów w druży- 
nie Góm!ka, a trzy razy po 
wybiegu Wożniaka obrońcy 
gości uratowali swój zespół 
przed utratą bramki, wybija- 
jąc piłkę z linit. 

W przeciwieństwie do ata= 
ku, bardzo dobrze zagrała o- 
brona i pomoc Włókniarza, 
nie dopuszczając do głosu na- 
pastników Górnika. W forma: 
cjach defensywnych wyróżni- 
li się Wójcik na pozycji sto- 
pera i boczni pomocnicy Feluś 
i Leśniak. 

Górnik w pierwszym kwa- 
dransie spótkania przeważał, 
raz po raz podchodząc pod 


Spójnia traci szanse na mistrzostwo 


ligi wojewódzkiej 


Włókniarz Andrychów wychodzi na ozoło 


Rozgrywki w piłkarskiej lidze 
wojewódżkiej dobiegają końca. 

Zacięta rywalizacja krakow- 
skiej Spójni i Włókniarza z An- 
drychowa zosta'a już właściwie 
rozstrzygnięta. W tej chwili ze- 
spół Włókniarza z Andrychowa 
prowadzi „ó pierś” i mało praw- 
dopodobne, aby „na taśmie" po- 
z2wolił się wyprzedzić grożiemu 
dotychczas rywalowi. 

Spójnia -doznala wysokiej po- 
rażki w Nówym Sączi. przegry- 
wając z Koiejarzem 0.4, nato- 
mias: jej najgroźniejszy rywal 
W'ókniarz Ańadrychów pokonał 
Spóinis Bieżanów 5:1. 

Te dwa zespoly wyraźnie o: 
derwały się od środkowej runy 
drużyn różnica 8 i 6 punktów 
i stanowią kiasę dia siebie. 
imi e wst tm aiw ro ww uw 


Zdjęcia w dzistejszym „P'ił- 
karzu': CAF i Tolińskt, 
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Możliwe jeszcze przesunięcia 
w środku tabeli nie mają już 
istotnego znaczenia. 

Stal Nowa Huta po nisspo- 
dziewanej porażce z Unią Kra- 
ków spadła na piąte miejsce w 


tabeli, pozwalając się wyprze- 
dzić Unii i swej Imienniczce z 
Żywca. 


Na dole tabeli. sytuacja jest 
zdecydowanie wyjaśniona. Do 
klasy A spadają: Kolejarz Wie- 
liczka i Spójnia Nowy Targ. 
WŁÓKNIARZ ANDRYCHÓW— 
SPÓJNIA BIEŻANÓW 5:1 (1:1) 

Włókniarz odniósł zasłużóne i 
wysokie RO nad zespołem 


Spójni, zdobywając bramki przez 
Gramotkę — 2, Gabora — 2 i 
Matu:ę. | 


Spójnia tylko dó przerwy była 
zespołem równorzędnym dla obë- 
cnegó przodównika tabeli, pó 
przerwie zrezygnowała z walki. 

Sędziował Michalik z Krakowa 
bardzo dobrze. 


KOLEJARZ NOWY SĄCZ— 
SPÓJNIA KRAKÓW 4:0 (1:0) 


Kolejarz odniósł sensacyjne zwy: 
cięąstwo nad przodownikiem tabe- 
li przeważając zdecydowanie nad 
zespołem gości. 

Bramki zdobyli: Kukuś, Wero- 
towski, Śliwa i Raran po jednej. 
3 tys. widzów żywo 'opingowało 
trużynę Kolejarza, która zagr! 

"lepszy mecz w sezonie. 


UNIA OŚWIĘCIM — 
UN'A BOREK 1:2 (0:1) 
Unia Borek goszcząc w Oświę 
cimiu, wygrała z tamtejszym ze- 


społem Unii wysuwając się tym 
samym na trzecią pozycję. 


WŁÓKNIARZ CHEŁMEK— 
STAL ŻYWIEC 115 (0:4) 

Wysokie zwycięstwo zawdzię- 
cza Stał Żywiec dobrej grze ata- 
ku, przy czym bramki uzyskali 
Staszkiewicz — 2, Fojcik, Cabak, 
Wiktor po jednej. „Chełmek grał 
bardzo słabo, szczególńie zawlo- 
dła linia napadu. 


KOLEJARZ WIELICZKA— 
SPÓJNIA NOWY TARG 3:2 
(0:1) 

Wynik odpowiada przebiegowi 
gry. Dla Kolejarza bramki zdobyli 
Karpierż — 2, Pabili — 1. 


UNIA KRAKÓW 
STAL NOWA HUTA 3:2 (2:0) 


Do przerwy lepszą bvła Stal. 
która jednak nie potrafiła wyko- 
rzystaż swej przewagi. 

Bramki dla Unii uzyskali Pa- 
aprep Klimczok i Czajowski po 

Po wczorsiszych spotkaniach 
ligi wojewódzh ei tabela przedsta- 
wia się następują*o" 


=" m W Z m an 


bramkę Rybickiego. Tutaj je- 
dnak obrona gospodarzy 
wkraczając zdecydowanie nie 
pozwoliła napasthikom gości 
na oddanie grożniejszego 
strzału. Kilka łatwiejszych p- 
łek obronił bramkarz Włók- 
niarza. Stopniowo gra się wy- 
równuje, a po przerwie zde- 
cydowanie przeważają krako- 
wianie. 

Do przerwy dobrze grała de- 
fensywa gości, natomiast po 
pauzie podczas stale wzrasta- 
jącej przewagi Włókniarza 
górnicy zaczęli grać za ostro, 
a słabo prowadzący to spotka- 
nie Haselbusch z Warszawy 
nie umial utrzymać w karbach 


temperamentów piłkarzy z 
Wałbrzycha, Ponadto swymi 
stronniczymi rozstrzygnięcia- 


mi krzywdził drużyne krako- 
wską, na której plus należy 
ząpisać spokój z jakim przyj- 
mowała mylne orzeczenia ar- 
bitra. 
Mecz wczorajszy rozegrany 
żostał na nowym stadionie 
Włókniarza przy ul. Parkowej 
w Poód$górzu, stanowiącym je- 
den z najładniejszych obiek- 
tów sportowych naszego mia- 
sta. Należałoby pomyśleć je- 
szcze o przeniesieniu zegara 
boiskowego z dawnego stadio. 
nu przy ul. Barskiej dla uła- 
twienia publiczności orienta- 
cji odnośnie czasu zawodów i 
aktualnego wyniku meczu. 


Na podkreślenie zasługuje 
wprowadzenie przez zarząd 
Włókniarza jednolitych cen 
biletów na wszystkie miejsca, 
przy czym kwota złotych 0,— 
za miejsce siedzące jest sto- 
sunkowo niska w proporcji do 
opłat pobieranych za miejsca 
do siedzenia przez inne zrze- 
szenia. 

Zawodom wczorajszym przy- 
gBlądało się około 4 tys. wi- 
dżów. 


TABELA DRUGIEJ LIGI 


1. Gwardia Byd., 14 22 32:16 
2. Kolelarz War. 14 19 29:13 
8. Górnik Bytom 14 17 22:14 
4. Lotnik War. 114 

5. Górnik Wałb, 14 

6. Włókniarz Łódź 11 15 29:16 
72. Ogniwo Tarn. 14 15 13:21 
8. Stal Sosnowiec 14 14 17:12 
9. Gwardia Kiel. 14 12 15:14 
10. Włókniarz Kr. 14 12 18:17 


11. Kolejarz Lesz, 11 12 15:71 
12. OWKS Rvdg. 14 1) 11:20 
14. Gwardia Lub, 14 8 10-20 
14. Spójnia War. 14 5 14:41 


G!mnastycy krakowscy 
zwyciążają 
w mistrzostwach 


ZS Ogniwo 
W Łodzi zakończyły się w nb. 


niedzieię mistrzostwa gimnasty- 
czne 2S Ogniwo. W ogólnej 
punktacji zawodów dużv sukces 
odnieśli reprezentanci Krakowa. 
nzyskuiąc 848,2 pkt. i zajmując 
pierwsze miejsce przed laodzią 
— 711,5 pkt. 1 Poznaniem — 


1. Włókniarz Andr 21 34 52:23 | 649,7 pkt. Dalsze miejsca zajęli 
2. Spójnia Krak. 21 32 82:24, g'mnastycy Warszawy, Gdańska 
3. Unia Borek 20 26 51:35 | i Stalinogrodu. 

4. Stal Żywiec t1 26 55:38 | W punktacji indywidualnej w 
5. Stol Nowa Huta 21 25 33119 | klasie | w konkurencji kobiet 
6. Włókniarz Ch. 21 21 35:36 , zwyciężvła Falkiewicz (Pnznań). 
7. Śnćjnin Bież. 1 20 40:36 | a w tej saniej klasie mężczyzn 
8. Unia Kraków M 20 42:47 | = Nowieki (Kraków) 

9. Kolejarz N. Sącz 21 19 31:38 W punktacji zawodniczek kla- 
10. Unia Oświęcim 19 13 21142 sy II nal'epsze wyniki uzyskała 
11, Kolejarz Wiel 20 9 19:65 lenlyvs (Kraków), a wśród meż- 


12. Spójnia N. Ta"g 20 3 


19:80 | czyzn = Wronczewski (W-wa). 


17 20:17 
17 21:20 
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Szczęśliwe zwycięstwo Górnika 


Górnik=Gwardia W-wa 3:2 (1:30) 


GWARDIA W-wa: Paptotny, 
Markowski, Maruszkiewicz, 
Ochmański, Zientara, Hodyra, 
Olszewski, Brzozowski, Basz- 
kiewicz, Hachorek, Wiśniew- 
ski i Jazłowiecki. 

GÓRNIK RADLIN: Budny, 
Warzecha, Grzegoszczyk, By- 
tlik, ŻZdrzałek. Sachs, Dybała, 
Węglorz, Bożek, Szlegier I Wi- 
śniowski, 

Niedzielne spotkanie stołe- 
cznej Gwardii z Górnikiem 
Radlin o mistrzostwo pierw- 
szej ligi państwowej zakoń- 
czyło się niespodziewanym 
sukcesem górników 3:2 (1:0). 

Wynik nie odzwierciedla by- 
najmniej przebiegu spotkania, 
które powinno było się zakoń» 
czyć zwycięstwem warszawian. 
Że tak się nie stało jest to 
wina słabo grających obroń- 
ców Gwardii, którzy przy sta- 
nie 2:1 dla warszawian zaczęli 
grać nieuważnie ʻi dalli tym 
samym Górnikom możliwość 
zdobycia wyrównania. a nawet 
strzelenia decydującej a zwy- 
ciestwie bramki, 

W. pierwszej połowie meczu 
25 minut gry upłynęło pod 
znakiem przewagi Gwardii. 
Pomimąq to górnicy nie stracili 


ducha i potrafili atakując wy» 
padami zdobyć prowadzenie 
ze strzału Dybały, 


Po przerwie znowu warsza= 
wianie osiągnęli przewagę 1 
zdobyli wyrównanie przez Ja- 
złowieckiego. Gdy w miejsca 
Brzozowskiego wszedł  Basz- 
kiewicz Gwardia osiągnęła je- 
szcze większą przewagę, do- 
kumeniując ją drugą bramką 
strzeloną przez tego zawodnie 
ka. 


Wydawało się, Że warsza- 
wianie podwyższą wynik, gdyż 
zepchnęli górników zupełnie 
do obrony. Tymczasem jednax 
po wolnym  strzelonym przez 
Wiśniowskiego, Szlegier nie- 
spodziewanym strzałem uzy= 
skał wyrównanie. Górnicy za» 
dowoleni z wyniku zaczynają 
grać „na czas“. Gwardziści 
zaś czynią rozpaczliwe wysiłki 
by przeważyć szalę zwycię= 
stwa na swą stronę. 

Na dwie minuty przed koń- 
cem spotkania Maruszkiewicz 
zawinia rzut wolny z którego 
Wiśniowski zdobywa decydu- 
jącą o zwyciestwie bramkę. 


Sedziował Góraczniak z Po. 
znania. Widzów 3.000. 


Wiśniewski rozstrzygnął mecz 


Ogniwo Bt.—CWKS 1:0 (0:0) 


OGNIWO: Skromny,  Gło- 
wacki, Olejniczak, Cichoń, Ko- 
kot, Kauder, Wiśniewski, 
Trampisz, Kruk, Buczma, Wię- 
cek. 

CWKS: Szymkowiak, Polak, 
Orłowski, Budzyński, Wieczo- 
rek, Bieniek, Sąsiadek, Jan- 
kowski, Szymborski, (Kuligow- 
ski), Olejnik, Cehelik. 

Bramka padła w 80 min. ze 
strzału Wiśniewskiego. Sedzlo- 
wał Sperling (Łódź). Widzów 
7 tys. 


BYTOM. — Spotkanie ce 
chował dość przecietny po- 
ziom. Obydwa zespoły popeł- 
niały szereg błedów, wyrażają- 
cych się przede wszystkim w 
niecelnych podaniach i strza- 
łach. Osłabione brakiem Kem- 
pnego i Narlocha — Ogniwo 
odniosło szczęśliwe  zwycię: 
stwo, dzięki przytomnemu za- 
graniu Trampisza, który na 10 
min. przed końcem spotkania 
w okresie zdecydowanej prze- 
wagi CWKS — doskonale wy- 
puścił Wiśniewskiego, a popu- 
larny -„„rybka' -zae spokojem 
starego rutyniarza minął ostat- 
nią przeszkodę w osobie obron- 
cy CWKS — Budzyńskiego i 
strzałem nie do obrony zade- 
cydował o wygranej bytomian. 
Zachęcone powodzeniem Ogni- 
wo rusza teraz do szturmu, 
lecz tym razem Trampisz za- 
przepaszcza jeszcze jedną moż- 
liwość zdobycia bramki i pod- 
wyższenia wyniku. Na tym je- 
dnak zakończył się ten krótko 
trwający emocjonujący okres 
meczu. Pozostały czas bowiem 
traciły zespoły na nieproduk- 


tywną grę w polu. Słaba gra 
całej piątki ofensywnej CWKS, 
która pod bramką przeciwni- 
ka wykazała indolencję strza- 
łową zadecydowała o przegra- 
nej wojskowych, mimo że by- 
li oni w przekroju meczu dru- 
żyną zdecydowanie lepszą. 

W Ogniwie słaba gra środ- 
kowego napastnika Kruka za- 
decydowała, że napad nie po- 
trafił zdobyć się na składne i 
przemyślane akcje. Formacje 
defensywne Ogniwa natomiast 
zasłużyły na dobrą notę. W O- 
gniwie jedynym pełnowarto- 
ściowym piłkarzem był Wiś- 
niewski. Trampisz nie jest je- 
szcze we formie. 


W zespole CWKS należy wy- 
różnić: Orłowskiego, Wieczor- 
ka, Olejnika. 


Najbliższe 
spotkania ligowe 


W Krakowie 
Budowlani Gdańsk — Ogniwo 
Krakow 
W Radlinie 
Gwardia Kraków == Górnik 
Radlin 


W Warszawie $ 


Budowlani Opole — Gwardia 
Warszawa 
W Poznaniu 
CWKS — Kolejarz Poznań 
W Chorzowie 
OWKS Kraków — Budowlani 
Chorzów 
W Chorzowie 
Ogniwo Bytom — Unia 
Chorzów 


Kierownik ekipy radzieckiej 
o Festiwalu w Bukareszcie 


(Dokończenie ze str. 1) 


sie reprezentaci 13 krajów z 
doskonałymi pływakami we- 
gierskimi na czele. Na bols- 
kach walczyć bedą czołowe 
drużyny siatkarzy i koszyka- 
rzy Europy. 

W skład wyjeżdżającej na 
Festiwal delegacji radzióckiej 
weśzła duża grupa sportow- 


Zawody szermiercze 
w Zakonanem 


W Zakopanem przebywają 
na obozach  kondycyjnych 
szermierze — juniorzy CR2Z 
oraż seniorzy i juniorzy 
CWKS. 


Uczestnicy obożów rozegrali 
młędźzyobożowe zawody w 
szabli oraz we florecie męż- 
czyzn | kobiet. W szabli wynik 
był remisowy 8:8. 


Również wynikiem 2:8 2a- 
kończył się floret meżczyzn z 
przewagą jednego trafienia dja 
C 


aJe 


We florecie kobiet juniorki 
CRZŹŻ pokonały CWKS 14:2. 


r 


ców. Będą oni startować w 
lekkoatletyce, gimnastyce, za* 
pasach, podnoszeniu ciężarów, 
boksie, pływaniu, skokach do 
wody, piłce wodnej, wioślar- 
stwie, koszykówce i siatków= 
ce. Drużynę radziecką repre= 
zentuje stosunkowo duża licz- 
ba młodych zawodników. W 
konkurencjach  lekkoatletycz- 
nych z 898 reprezentantów 
ZSRR — 46 weżmie po raz 
pierwszy udział w zawodach 
międzynarodowych. Do najle- 
pszych należą wśród nich: 
Agiejew, Bogomolow, Kuc, 
Riabow, Okorokow, Aleksan- 
drowa, Sopowa i inni. Wielu 
młodych sportowców wchodzi 
też w skład drużyn wioślarzy, 
kolarzy, zapaśników, bokse- 
rów i gimnastyków, 


Radzieccy Sportowcy z rā- 
dością wezmą udział w mię- 
dzynarodowym Święcie Mło- 
dzieży. Swym udziałem w Fe- 
stiwalu delegaci kraju socja= 
lizmu pragną przyczynić ale 


do utrwalenia przyjażni Í 
hraterstwa wśród  mlodzieży 
calego świata, 


i 


> 


, 
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W Światowy Festiwal! 


PIŁKARZ 


Ogniwo o krok... od remisu 


Młodzieży rozpoczęty Mecz „pułapek ołsidowych* 


OWKS -Ogniwo Kraków 


(Dokończenie te str. 1) 


mi we wszystkich językach. 
W barwnym korowodzie de- 
filuje młodzież Europy, Azji, 
Afryki, Ameryki i Australii 
wśród zywiołowych i entuzja- 
stycznych owacji widowni. 


Po zakończeniu defilady de- 


Jegacje zajmują miejsca na 
trybunie. 
Przemawia sekretarz Świa- 


towej Federacji Młodzieży De- 
mokratycznej Jacques Denis. 


„Jesteśmy dzjećmi jednego 
świata į wszysce mamy prawo 
do wolności i szczęśliwego ży= 
cia — powiedział m. in. sekre- 
tarz ŚFMD, 


Dajemy wyraz  nieugietej 
woli obrony wolności i poko= 
ju. 

Zrobimy wszystko, aby zje- 
dnoczyć młodzież dla obrony 
jej praw i świętej sprawy po- 
koju“. 

W imieniu gospodarzy prze- 
mówił Petru Groza — kończąc 
słowami: 


„Naród rumuński z miłością 
i radością wita wasze donio- 
ste spotkanie na naszej zie- 
mi“. w 

Po wręczeniu meldunków 
przez  sztafetę  festiwalową 
Jacques Denis dokonał oficjal- 
nego otwarcia Festiwalu. 

Wokół masztu grupują się 
teraz delegaci  młodzieżowi 
pięciu mocarstw: Związku Ra- 
drieckiego. Chin Ludowych, 
Sianów Zjednoczonych, Anglii 
4 Francil. 

Sztandar Festiwalu jak bia- 
ły gołąb płynie na szczyt ma- 
B8z.lu. 


Nad stadionem huczy potęż- 
„NA- 


nym chórem hymn: miający „ofsid”", na który wy- 
PRZÓD MŁODZIEŻY WIA- | chodzili często napastnicy 
TA..." OWKS, 


Obie kramki w jednej minucie 


Te 


OGNIWO: Hymczak, Slabo- 
szewski, Gędłek, Glimas, Ma- 
zur, Kolasa, Gołąb, (Korze- 
niak). Pawłowski, Wilczkie- 
wicz, Radoń, Wawrzusiak. 


OWKS: Pajor, Durniok, Ka- 
szuba,  liejosz,  Strzykalski, 
Grzywocz. Bittner, Kowal, U- 
znański, Piechaczck, Glajcar. 


Nie wielu było takich z obo- 
zu zaprzysiężonych zwolenni- 
ków Ogniwa, którzyby sta- 
wiali na swoją drużynę w me- 
czu z OWKS. 


Bardzo słaba gra Ogniwa 
przed tygodnien w spotkaniu 
ze swą imienniczką z Bytomia 
nie nastawiała optymistycznie 
zwolenników „żółto-czerwo- 
nych“. Z drugiej strony OWKS 
znany ze swej szybkości i pro- 
duktywnej gry rozpoczął je- 
sienną serię walk ligowych 
wysokim zwycięstwem 
gdańskimi Budowlanymi. Sta- 
wał więc on jako zdecydowa- 
ny faworyt do wczorajszego 
meczu, który zgodnie 2 prze- 
widywśsniem przyniósł zwycię- 
stwo wojskowym. 


ALE... 


OWKS zdobył wprawdzie dwa 
punkty lecz zwycięstwo gospo- 
darzy nie wypadło okazale. 
Wojskowi byli o krok od re- 
misu, który z przebiegu spot- 
kania byłby właściwym wy- 
kładnikiem sił, 


Ogniwo zagrało nieco lepiej 
niż przed tygodniem a z dru- 
giej strony OWKS wyrażnie 
obniżył swe loty i tylko okre- 
sami zagrywał na swym nor- 
malnym, dobrym poziomie. 


Mecz stał na przeciętnym 
poziomie, a szarzyznę zawo- 
dów przerywał jedynie ra; po 
raz gwizdek sędziego, oznaj- 


Gwardiaznów remisuje 
Gwardia Kr.—Budowlani Opole 1:1 


GWARDIA: Jurowicz, Flanek, 
Szczurek, Piotrowski, Snopkow- 
ski. Jędrys „Kotaba. Jaskowski, 
Kohut, Gamaj, Mordarski. 


BUDOWLANI: Paszkiewicz, 
Trojanowski, Kania, Skro:nkie- 
wicz. Rogowski,  Mrówczyński, 


Mielniczek, Cichy, Smajda, 2a- 
bicki, Słysz. 

Bramki zdobyli: Kohut dla 
Gwardii i Żabicki dla Budowla- 
nych. Sędziował Marcinkowski 
(Lódź). Widzów 10 tys. 

OPOLE. Krakowska Gwardia, 
podobnie jak i w rundzie wio- 
sonnej Unia, zostawiła jeden 
punkt w Opolu. ale niedzielny 
remis był d'a Budowianych bure 
dzo szczęśliwy, wykazał to prze- 
bieg meczu, w którym Gwardia 
obnażyła wszystkie słabe stro- 
ny gospodarzy, objawiające się 
w niedosta!tecznym zaawansowAa- 
niu technicznym, słabej kondy- 
cji, w braku wyraźnej taktyki, 
a u napastników dyspozycji 
<'rzałowej. Silniejszymi forma- 
cjami była obrona, a przede 
wszyst:'m bramkarz  Paszkie- 
wicz. Opalanie, co trzeba przy- 
znać — grają bardzo ofiarnie 
| nawiazują walkę nawet z bar- 
dzo grożaymi przeciwnikami. 

Gwardia, mimo że zwykle 
grożna jej linia napadu nie m:a- 
ła swojego dnia — byla zespo- 
łem zdecydowanie lepszym, gdy- 
bv zarania Kohuta i Mardur- 
skiego bvłv poparte celnymi 
srzałam;, krakowianie rozstrzy- 
gnol'bv mecz na swoją korzyść. 

Pierwsza połowa spotkania 
upłyneła przy wyniku bezbrain- 
kowym i dala ona okazje bram- 
karzowi Budowlanych do: popi- 
sania się jego wspaniałą formą. 

Po przerwie gra była dość 
szybka, ale na ogół się wvrów- 
nala, a przewaga Gwardii uwi- 
doczniła się dopiero w ostatnich 
minutach meczu. 


Zdobywaj! 


— SPO = 


Obydwie bramki padły w jed- 
nej minucie. Była to 67 min. 
spotkania. Akcję napadu Gwar- 
dii zakończy! Kohut zaskakują- 
cym strzałem, wobec którego 
był bezradny Paszkiewicz. 

Równie w nieoczekiwany spo- 
sób padła wytównująca bramka. 
Miclniczek po solowym biegu 
scentrował piłkę pod bramkę Ju- 
rowicza, a Żubicki glową ski?ro- 
wał ją do bramki. 


W Gwardii na lepsze noty za- 
służyli Flanek į Szczurek, a w 
napadzie Kohut i Mordarski. W 
Budowlanych bez zarzutu grall 
abroncy i doskonały bramkarz 
Paszkiewicz. 


nad 


Ogniwo obrało taktykę za- 
kładańnia „pułapek ofsido- 
wych“, na które zwłaszcza do 
przerwy dawali się łapać woj- 
skowi. Metoda ta okazała się 
skuteczną i wybici 7 uderze- 
nia napastnicy OWKS rzadko 
dochotdzili do strzału, W groż« 
nych momentach ratowała o- 
brona, a zwłasrycza przytomnie 
i spokojnie grający Gędłek, 
który nie obawiał się w nie- 
bezpiecznych sytuacjach pod 
własną bramką posłać piłkę 
na róg, by ściągnąć pod bram- 
kę Hymczaka swych kolegów 
z przednich formacji. 

Tylko raz udało się Pic> 
chaczkowi przelamać blok dc- 
fensywny Ogniwa | w 15 min. 
Ilymczak skapitulnwał po raz 
pierwszy, Nietortunny wybieg 
Pajora wykorzystał Pawłow- 
ski w 35 min. I glówką uzyskał 
wyrównanie. 


Korzystny więc dla Ogniwa 
wynik remisowy utrzymywał 
się do przerwy. 

Po pauzie zdawało się, że 
Ogniwo wywalczy bodaj re- 
mis. Zepchnęło ono przez pier- 
wszy kwadrans gospodarzy do 
defensywy, lecz atak — nąj- 
słabsza i chaotycznie grająca 
linia Ogniwa nie potrafił stwo- 
rzyć sobie dogodnych pozycji 
do strzału. 

OWKS łapie drugi oddech 1 
znów gości na przedpolu Og- 
niwa, które gra bcz wiary w 
uzyskanie korzystnego wyni- 
ku, licząc jedynie na przypad- 
kowy strzał. 

71 MIN. 


Rozstrzygniecie padło w 71 
min. meczu. Początkowo zda- 
wało się, że szczęście opowie 
się za Ogniwem. kiedy Radoń 
znalazł się sam na sam z Pa- 
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Cieślik umacnia swoją 
pozycję w tabeli 
najlepszych strzelców 


Po ostatnich spotkaniach li- 
gowych Cieślik umocnił swoją 
pozycję w tabell najlepszych 
strzelców, zdobywając w meczu 
z Kolejarzem 3 bramki. Na 
drugą pozycję wysunał się Pie- 
chaczek 2 krakowskiego 
OWKS. 

Czołówka najlepszych strzel. 
ców pierwszej ligi przedstawia 
się następująco: 

17 bramek — Cieślik (Unia 


Chorzów), 

12 bramek —  Piechaczek 
(OWKS Kraków), 

11 bramek = Szymborski 
(CWKS), 

? bramek — Olszewski 


(Gwardia W-wa), Wiśniewski 
(Ogniwo Bytom). 

6 bramek — Breiter i Alszer 
(Unia Chorzów), Kowal 
(OWKS), Januszek (Budowla- 
ni Chorzów). Mielniczek (Ru- 
dowlani Opole) orsz Anioła 
(Kolejarz Poznań). 


23 2 


2:1 (1:1) 


jorem i 2 kilku kroków strze- 
lił ostro w bramkarza OWKS. 
Doskonała i jedna 2 nielicz 
nych szuns na zwycięstwo Z0- 
stała zmarnowana, W kontr- 
ataku w tej sainej niemał mi- 
nucie Piechaczck przerzuca fa- 
talnie wybiegającego Ilymcza- 
ka | strzela zwycięską bran 
kę. 

Na nic się nie zdały tozpa 
czliwe próby wyrównania ze 
strony Ogniwa, Wynik 2.1 dla 
OWKS utrzymał się co konca. 
W ostatnich minutach Piecho- 
czek oddaje dwa niebezpieczne 
strzały, które z trudem broni 
Hymczak na róg. 

OWKS grający słabiej niż 
w poprzednich meczach zado- 
wolił tylko w defensywie, któ- 
ra nie miała większego trudu 
2 utrzymaniem ataku Ogniwa. 
Oprócz obrońców dobrze wy- 
padli: Strzykalski w pomocy 
i Bittner na skrzydle. Słabo 
zagrała trójka środkowa, łat- 
wo dająca się łapać na „spa- 
lone'"'. 

W Ogniwie tylko Gędłek za- 
grał na dobrym poziomie. a 
niezłe momenty mieli również 
Hymczak (chociaż ponosi wi- 
nę ża utratę drugiej bramki), 
Słaboszewski i Kolasa, 

Atak stanowił zlepek nie 
rozumicjących się ze sobą na- 
pastników, przy czym; żaden 
Ż graczy nie zasłużył na do- 
stateczną note. Najsłahiej wy- 
padli: Gołąb ł zastępujący ko 
po przerwie Korzeniak oraz 
W ilezkiewicz. 


Sędziował ob, Szczur ze So- 
snowca — przeciętnie, 


UNIA: Wyrobek, Gebur. RBar- 
tyla, Pieda, Suszczyk, Siekiera, 
Mateja. Poli 1, Bochenek, Cie- 
ślik, Pala. 

KOLEJARZ: Paczkowski, Szafe 
czyk. Tarka, Sobkowiak. Słoma, 
Chudziak, Wróbel,  Koltuniak, 
Kajdasżz (Harmaclej), Deska, 
Chmielewski. 


Bramki strzelili: Cieślik w 20 
min., 21 i 85 min., Słoma w 7? 
min. Sędziował Aleksandrowicz 
z Warszawy. Widzów 12 tys. 


Unia zagrała znów wielki 
mecz | w imponującym stosunku 
pokonała. Kolejarza 3:1 (2:0). 
Wprawdzie w polu przewaga 
Unii nie była widoczna, razzej 
wiecej inicjatywy wykazali go- 
apodarzc, ale ich akcje byly bez- 
produktywne | formacje defen- 
sywne Unii w zarodku likwidowa- 
ły wszelkie grożniejsze akcje 
zaczepne. 

Mimo dość szybkiej gry nana- 
stnicy Kalejatza nie potraiilł 


Z miedzynarodowych 
regać uioślarskich w Moskwie 


udziałem zawodników ZSRR, Polski, Węgier, Rumunii i Czechosłowacji. W biegu 
mężczyzn na £.000 metrów zw*r ęży!a ogada radziecka ze sternklem A. 


Ostatnia odbyły się na rzece Moskwie międzyndrodowe towarzyskie zawody wioslarskie z 


ósemek 
AMujancewecm w 


czasie 6 minut, 3,6 sekundy, Na zijęciu zwycięska osada 


Str 8 


Z meczu OWKS — Ogniuo 


Iymcznł: w bramee Ogniwa spisywał się na ogół dobrze, mf- 
no że atercg mey przeżywał ciężkie chwile, Na zdięciu bram- 
karz Oyniwa likwiduje akcję piłkarzu wojskowych, zainie)6- 
wann po rzućic z rogu 
ZEE O O ÓW OO 


Cieślik znów strzela trzy bramki | 
| Kolejarz nie potrafił odebrać punktów Unii 


- Unia-Kolejarz 3:1 (2:0) 


sforsować obrony chorzowian. 
Tymczasem napad Unii gral 
hłyskatliwie "1 chociaż wystąpił 
bez Brajtera i Alszera — lo je- 
dnak dostosowa! sie do poziomu 
gry defensywy. Motorem całej 
drużyny był Cieślik. Umlal on 
prowadzić w bój swoich współ- 
partnerów. a sam $trzeleniemń 
trzech bramek zadokumeniował 
swą wielką forme. 


Cieślik strzelił _ wszystkie 
bramki w imponujący sposob, 
wykorzystując we wszystkich 


wypadkach nieuwagę obrońców 
Poznania, tak że bramkarz Pa- 
czkowski nie pónosi żadnej winv 
za przepuszczone bramki. Obok 


Gieślika walnie do zwycięstwa 
przyczynili się Bartyla i Susze 
czyk. 

Grę  rożpoóczę:i kolejarze | 
przez pierwszych 15 min. rnieli 
przewagę. Z kolel gra się wyró: 
wnala, a inicjatywę przejęła Uo 
nia. Lekka przewaga kolejarzy 
utrzymała się również w plerw= 
szym okresie po przerwie. Dal: 
szy etap meczu należał już do 
Unii. 

Jedyna bramka dla kolejarzy, 
która padla w 77 min.. byla c- 
wocem dobrej, ale krótkotrwalej 
gry ofensywy poznańskiej. 

W ostatnich minutach gra na- 
leżała zupełnie do Unii. 


Budowlani Chorzów 


nada! w słabej formić 


Budowlani Ch. —Badowiani Glańsk 1:1 (1:0) 


BUDOWLANI CHORZÓW: 
Bulik,  Karmański, Wieczorek, 
Januda, Kalus, Gajdzik, Powała, 
Januszek, Muskała, Vogelsteler, 
Olszówka (Lizurek). 


GDAŃSK: Gronowski II, Kup- 
cewicz, Kamzela, Lenz, Korynt, 


Miksa, Kurz, Kokot, Gożdzik 
(Nowicki), Rogocz, Nowicki 
(Gożdzik). 


CHORZÓW. Po sromotnej klę- 
sce z Unią spodziewano się o» 
gólnie, że chorzowscy Budowla- 
ni zrewanżuja się w tym meczu 
ze swymi imiennikami 2 Gdań- 
ska. Tymczasem  gosphodArze 
znuwu rozczarowali. Nie poka- 
zall oni nie godnego uwagi, a 
raczej mogą być zadowoieni. 2é 
ukończyli ten mecz ze zdobyczą 
cennego punktu.  Chorzawinnie 
przetrzymali *tvlko kondvcylnie 
jedną część meczu, w driniej 
pod tym wzgieden nie zadowo- 
lili f zaznaczyła się dość znacz- 
na przewaga gości. 


Ponadto od niechybnej porażki 
uratował gospodarzy debiutujacy 
w drużynie ligowej młody bram- 
karz Bulik. który stanął na wy- 
sakości zadania i obronił kilka 
nichezpiecznych strzałów napi- 
stników gdańskich. 


W pierwszej połowie Budowla- 
ni 4 Gdańska poczatkowa prze- 
ważali, ale prowadząc grę środ- 
kiem bolska nie potrafili siorso- 
wać twardo i zdecydowanie 
grającej obrany gospodarzy. Po 
przerwie gdańszczanie z micj- 
*ca śtakują | posiadają dlugi o- 


im się zdobvć wyrównującą 
bramkę przez Rogacza. Z dalë- 
kiego podania Kurza ze skrzydla 
skierował on piłkę glowa do 
hramki z najbliższej odległości. 
Winę za utraconą bramkę ponosi 
Wieczorek, który uwolnił sped 
opieki łącznika gdańszczan. Ró- 
wnież | pierwsza bramka w tym 
meczu nie była zasługą nanast- 
ników chorzowskich = ale h!e- 
du defensywy gdańszczan Poe 
wała wykorzystał niesdecydowa= 
nie obrońców ora? bramkarza 
gdań$zczan i również 2 najbl'ż- 
Szej odległości skierował pił- 
kę do bramki. Końcowe fazy 
meczu  uplynełv na obustroń- 
nych atakach, któte jed'ak nie 
dałv rezultatu, przy czym wieke 
szymi pechowcami byli gdań- 
<zczanie, którzy mieli wi$cej d 
lepsze okazje do zdobycia bra- 
mek. 


Widzów 3 tya. 
Fronczyk z Tarnowa. 
Puchar miast w hokeju 
na trawie 
WARSZAWA. W dalszym c!'ą- 
gu turnieju w hokeju na trawie 


o Puchar Miast padły następują. 
ce wyniki: 

Poznań — Gniezno 0:1 (0:1), 
Gdańsk — Bydgoszcz 2:1 (1:1), 
Siemianowice — Wrocław 2:3 
(0:1). 

Mecz 


Sędziował 


Stalinopród = War- 


kres przewagi, w którym udaje | szawa nie odbył się. 
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Niecały rok dzieli nas od! 
fnałowvch spotkań piłkar- 
skich mistrzostw św!łata, któ- 
rs odbedą się w lipcu 1954 r. 
w Szważcarii. 

Do tezo czezu wyłoniona zo- 
stanie już ósemka finalistów, 
k.óra walczyć będzie o prymat 
w światowym piłkarstwie. Po- 
niżej podajemy ak:ualną sytu- 
ację w poszczególnych gru- 
pach. przy czym w jednej z 
nich a mianowicie w grupe 
VU na skutek wycofania się 
Pajski rozstrzygnięcie już z2- 


padło. W grupie tej składają- | 


c>j się z Węgier i Polski do 


ła się drużyna 
m'strza. najsilniejszy w tej 
chwili piikarski zespół Europy. 

Ciekawie uklada się sytua- 
ca w grupie II, gdzie rewela- 
Ją są Beigowie. Po zwycię- 
s wie 4:2 nad Finlandia, Belga 
pokonała w Sztokholmie Szwe- 
c'e 3:2 i zako.iczyła zwyc:ęsko 


pe>rwszą runde, O zajęciu 
p.erwszego miejsca zadecydują 
epoikania  rewanżowe, przy 


czym najtrudniejszy mecz ze 
Szwecja grają Belgowie u sie- 
bie. Najbliższym spotkaniem w 
tej grupie bedzie mecz Szwe- 
c'a—Firlandia 5 bm. w Helsin- 
kach. Zakończy on rozgrywki 
pierwszej rundy. M:cze rewan- 
żowe zainaugurują spotkanie 
Szwecji z Finlandią w Sztok- 
holmie 16 sierpn'a, a najważ- 
niejszy mecz w tej grupie 
Szwecja—Be' gia rozegrany 79- 
a'onie 8 pazdziernika w Bruk- 
waj. 

w grup’ e I 19 sierpnia spot- 
ka się w Oslo Norwega z` 
N'emcami zachodnimi. Norwe- 
gawie przegrali pierwszy mecz 
o miętrzostwo świata ze Saarą 
2:3, 7 którą rozegrają 8 listo- 
pada rewanżowe spotkanie. 18 
Jistcopada graią Niemcy zacho- 
dnie ze Saarą, 22 listopada 


Niemcy 7 Norwegią, a 28 mar- ; 


ca rocku przysziego rozegrane 
zostaną rewanżowe zawody Sa- 
ara — Niemcy. 

Spotkania pomiedzy Anglią, 
Walią. Szkocią a Irlandią. gra- 
jacymi w grunie III rozegrane 
beda w ramach mistrzostw 
Wielkiej Brytanii. przy czym 
terminarz rozgrywek nie zo- 
s'3ł jeszcze podany. Z grupy 
tei kwa'ifikują się do dalszych 
gr dwie pierwsze drużyny. 

Nie ruszyła jeszcze 7e startu 
ctównież grupa IV (Irlandia, 
Luksemburg i Francja), przy 
czym wvznaczono dopiero 
pierwszy mecz w tej grupe na 
20 NEA. Społka się w tym 
eniu Lyultsamburg z Francją w 
Luksemburgu. Austria gra z 
Portugalią w gruvie V 27 
września we Wiedniu. a re- 
waniowv mecz wyznaczono ną 
22 listopada w Lizbonie. 

W grupie VI rozgrywki roz- 
poczną się 5 stycznia meczem 
Hiszpania — Turcia w Madry- 
cie, Spotkanie rewanżowe ro- 
zegrane zostane 11 marca w 
Stambule. W grupie VIII nai- 
bliższym meczem bedą zawody 
„Bułgarii z Czechosiowacją 11 
* październ:ka w Sofii. Jak wia- 
domo w grupie tej Czechosło- 
wacja pokonała w Pradze Ru- 
munie 2:0 a Bułgaria przegrała 
w Bukarezzcie z Rumunani 28 
czerwca 1:2. Terminy rewan- 
żowych gier nie zostały jesz- 
cze uzgodnione. Również nie 
zos'ał ustalony termin p erw- 
szego meczu w grupie IX, w 
której grają Egipt i Włochy. 

Fierwszy mecz w grupie X 
rczegrany pomiędzy Jugosia- 
wią a Crecją w Belgradzie 
przyni”sł ni>znaczne zwycięs!- 
wo Jugosłavii 1:0. 1 Jistopada 
dJugos.swianie grają z Izraelem. 

W grusvnie XI mistrzostwa 
rozpoczni> mecz Meksyk — 
USA 19 wrzenia w Meksyku. 
Oprócz tych dwóch państw w 
greple AI gra jeszcze Haiti. 

Grupa południowo - amery- 
końska — XII (Brazyliz, Chile, 
F aragv aj) rozpoczyna razgryw- 
ki 21 lutego meczem Chile — 
Paragwaj w Santiago. 

Ró'*"nisż i grupa XIII gra 
ćwiwo w roku przyszłym, a 
pierwszym meczem będzie 
sroikanie Japonii z Koreą poł. 
2t stycznia. 

Urugwaj — obrońca tytulu 
miatrza świata i Szwajcaria — 
gospodarze najbliższych mli- 
s'rzostw kwalifikują sie do 
datszych rozgrywek bez elimi- 
nacii. 


zgradz e. 


| tan 
dalszych eiiminacji przednsta- | parana 


o'impijskiego | 


ku Radzieckim s^ jedynymi w swym rodzaju w świecie. 
ZSRR, pierwsze secjalistycznoe państwo na ziemi w tro- 
sce o moralne i fizyczne wychowanie człowieka dokona- 
llo wielkich osiągnięć, upowszechniając kulturę fizyczną 
wśród najszerszych mas i podnosząc ogromnie jej po- 


ziom. 


A oto krótko ujęte najważ- 
niejsze daty dia rozwoju spor- 
tu w ZSRR: 


13918 —  rozpoczeły prace 


| pierwsze instytutu kultury fi- 


zycznej w Moskwie i Len n- 
służąc szkoleniu in- 
struxtorów i wychowawców 
sporiowych. 

1913 — odbyła sie pierwsza 
sportowa na Placu 
Czerwonym w Moskwie w o- 
becności Włodzimierza Len'na. 


1920 — na III kongresie 
Komsomołu, w czasie którego 
Lenin wypcwiedział swe pa- 
mietne słowa: „Uczyć się, u- 
czyć i jeszcze raz uczyć“ omó- 
wiono zadania tej organizacji 
młodzieżowej w rozbudowie 
sportu. 

1922 


022 — powstały pierwsze 
zrzeszenia sportowe. 

1928 — rozegrana została w 
Moskwie pierwsza wielka 
spartakiada w osadzie mię- 
czynarsdowej, 


1950 — utworzono wszech- 


ZSRR 


Czołowy 

w gimnastyce — Czukarin był 

najlecszym sportowcem Iqrzysk 

Olnrmijaleich w Heleinkach, zdo- 

bywająqc 4 zlote i dwa srebrne 
medale. 


reprezentamt 


związkową radę dla 
kultury fizycznej. 

1936 — utworzony został 
wszechzwiązkowy komitet dla 
spraw  kuitury fizycznej i 
sportu w jego dzisiejszej for- 
m.e. 

1059 — wprowadzono w 
Związku Radzieckim „Dzien 
Sportu“, w czasie którego w 
całym kraju organizowane są 
imprezy sporlowe i pokazy. 

Rezultatem tych w kilku je- 
dyn'e punktach nakreślonych 
etapów rozwoju jest fakt, że 
sport -uprawiają obecnie w 
ZSRR miliony robotników, 
chłopów oraz pracowników u- 
mysłowych, że rozbudowujaca 
sie stale sieć szkółek sporto- 
wych dia najmłodszych a d!a 
starszych technikum i wyż- 
szych uczelni zapewnia syste- 
maivczny wzrost kadr instru- 
ktorskich i trenerskich, że 
sportowcy Związku Radziec- 
kiego ruszyć mogli na podbój 
rekordów świata uzyskujac w 
wie!u dyscyplinach wielkie 
triumfy i sukcesy. 

Sort zdobył dla siebie ludz: 
radzieckich. którzy należycie 
oceniają jego wage i znacze- 
nie. Nie tylko w miastach, lecz 
również w licznych  kołcho- 
zach, w górskich aułach Kau- 
kazu czy na północnych kran- 
cach Kraju Rad l!czba upra- 
w'ajacych czynnie sport sta:e 
wzrasta. Jego rozwój i uno- 
wszecnnianie oparte zostały 
na podstawach naukowych a 
problemami kultury -fizycznej 
zajmują się specjalne instytu- 
ty badawcze w Moskwie, Le- 
n.ngradzie i Tbilisi. 

W Związku Radzieckim 
istnieje dzisiaj łącznie 15 wyż- 
szych uczelni wychowania ti- 
zycznego, 40 technikum i kil- 
kadziesiąt fakultetów poświę- 
conych sprawom sportu | kul- 


spraw 


cznych. Do roku 1955 cyfry te 
zosianą jeszcze podwojone, 


Sportowcy radzieccy są zna- 
ni i cenieni w całym świecie. 
Icn wysoka kultura sportowa 
doskonałe osiągnięcia w polą- 
czeniu ze świetną techniką, 
koleżeńskość, chętne dzieienia 
się swymi doświadczeniam: z 
zawodnikami innych krajów 
— zjednały im wszędzie gdz:e 
startowali, — opinię wzoro- 
wych sportowców. 

Wielkie sukcesy przyniosła 
sportowi radzieckiemu Olim- 
piada w Helsinkach oraz sze- 
reg spotkań międzynarodowych 
w różnych dyscyplinach spor- 
tu. w których zawodnicy 
ZSRK uzyskiwali wyniki w 
najwyższej klasie światowej, 
by przypomniec chociażby tyl- 
ko ostatnie osiągnięcia Anu- 
friewa, Kuźniecowa i Szczer- 
bakowa. 

Troskliwa opieka Partii ! 
rządu ZSRR. ustawiczna roz- 
kudowa siec: urządzeń i eta- 
dionów soortowvych. któww h 
liczba przekroczyła już w ZSRR 
20.000. wyeliminowanie kłonn- 
tów o egzystencję i pracę. tak 


Ze świala 


Reprezentacja ciężarowców 
ZSRR weźmie udział w mi 
atrzostwach światu w podnosze- 
niu ciężarów, jakie odbędą się 
w Sztokholmie w dniach 20—31 
bm. Da nustrzostw zgłomili aię 
również zawodnicy USA 
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Zwycięzca olimpijeki w rzucie 
oszczepem — C. Young uzyskał 
przed kilkku dwami na zawo- 
dach w Kalifornii doakaonrity 
wynik — 78,12 m, kilkadziesiat 
centymetrów zaledwie gorszy 
od rekordan swiata Fina Nikku- 
nena (78,70), 


Do tradycyjnej „sześcio. 
dnrówlsi'" motocyklowej, która 
rozegrana zostanie w Czecha- 
ałowacji w dnineh 15—20 bm. 
zgłosili swój udział czołowi za- 


powszechnych dla sportowców 
w krajach  kapitalistycznych, 
dysponowanie najlepszej ja- 
kości sprzętem sportowym — 
wszysiko to przynosi oczeki-= 
wane „rezultaty, rozsławiające 


szerośo w świecie imię socja* 
listycznego 
kiego. 


sportu  radziec- 


i jego model 


* Zawody modeli latających, jakie rozpoczęły się wczoraj na 


Pobiedniku Wielkim 


oi Fe musi być strasznie dziecinnv 

i latwy sport — powie ktoś, kto 
jeszcze nigdy nie widział zawodów łu- 
czniczych. — Cóż w tym trudnego, by 
wziąć łuk, naciągnąć strzałę i tralić do 
tarczy... 

Gdybyśmy jednak takiego „krytyka“ 
zaproećli na zawody i zaproponcwajł 
mu ni mniej ni więcej jak tylko na- 
ciagnięcie kilka razy pod rząd samego 
łuku. napewno  zrzedłaby mu miaa i 
musiałby zmienić swe zdanie o łucz- 
nictw'e, A naciągnięcie łuku to jeszcze 
nie wszystko. Celowanie — najtrud- 
niejsza i najwazniejsza praca łucznika, 
odpowiednie: wyczucie dystansu, wzię- 
cie pod uwagę siły wiairu, nawet naj- 
lżejszego. który może mieć wpływ na 
lot strzały — wszystkie te czynności 
wymagają siły, dużej sprawności fizy- 
cznej, doskoanaicgo wzroku i opanowa- 
nia nerwowego”. 

Łucznictwo jest sportem trudnvm, 
ale jest i sportem ładnym, sportem za- 
siugującym na większe niż dotąd spo- 
pularyzowanie. 

Tymczasem większość naszego spo- 
łeczeństwa wciąż jeszcze myśli katego- 
riami podanymi na wsiępie naszego ar- 
tvkułu, nie doceniając tej pięknej ga- 
łezi sportu. 

Moglismv aie o tym przekonać cho- 
ciazby w ostatnich dniach, obserwując 
przebieg korespondencvyjnych zawodów 
łucąniczych o mistrzostwo świata jakie 
odbywały sie w Zakopanem. Na star- 
cje stsne!a dohorowa stawka najlen- 
szych naszvch łuczników z mistrzynią 
śwlaia Spychajową i rekordzistą świa- 
ta Niarianem Mazurkiem z krakowskie- 
go Oeniwa-Fnergetvki na czele. Prza- 
bywali oni przez dwa tygodnie na o- 
kozie kondycy)jnym w Zakopanem przy- 
gotowujac się starannie do tej impre- 
zy. 20 railepszych łuczników polskich 
popisywa!ło się swymi umiejętnościami 
przy puetych trvbunach na stadionie 


| zakopiańskim przy ul. Orkana. A prze- 


cież w tych dniach Zekonane przepeł- 
nione było wczasowiczami i młodzieżą 
przebywającj na koloniach. Kolejka na 
Iiasprowv i na Gubałówke bvła oble- 
gona przez cały dzień, autobusy zawo- 
zły do Jaszczurówki licznych amato- 
rów pływania, góry roiłv się od wy- 
cieczliowiczów, a zawody łucznicze 7 u- 
działem najlepsz: ech polskich zawodni- 
ków obserwowała garstka zakopiań- 
skich cnłopców. 

Warto, naprawde warto hya jednak 
zrezygnować chociaż na kika godzin 
z wycieczki w góry lub z kąpieli w 


basenie, by zobzczyć klasę Spychajo- 


tury fizycznej przy uniwersy- 


=m LL | « Was N S LA 


Więcej troski 
© spopalaryzowanic 


tucznictwia 


wej lub Mazurka.  Łuczniczy mistrz 
Polski i rekordzista strzela z odwrotnej 
pozycji, a każdy z jego strzałów to co 
najmniej „piątka. Większość to „sió- 
demki* lub najwyższa w łucznictwie 
„dziewiątka', gdy strzała trafia w żál- 
ty árodkowy punkt. A takich strzałów 
miał Mazurek sporo, tylko że nie miał 
kio nagradzać go oklaskami za jego 
wspaniałe wyniki. 


W Posawadricto sportowe dla ucz- 
czenia IV Festiwalu Młodzieży w 
Bukareszcie jest piękną akcją, mobili- 
zujaącą wszystkich polskich sportowców 
od podnoszenia swej wydajności, do 
uzyskiwania coraz lepszych wyników. 
Końcowy wynik współzawodnictwa bę- 
dzie wyrazem sprawności sportowej i 
organizacyjnej zrzeszenia, będzie wy- 
razem jego siły. 

Obecnie tylko Gwardia i pion woj- 
skowy wyróżniają sie we współzawod- 
nictwie. Zrzeszenia zwiazkowe nie dba- 
ją o to, by rqzwinąć jak najlepiej mie- 
dzy sobą współzawodnictwo festiwalo- 
we, by zdopingować poszczególne koła 
do rywalizacji, do wysiłku. Nie dbają 
również o to, by w terminie przesłać 
do GIKKF aktualnych raportów o 
swych osiągnięciach. 


ZS Ogniwo zajmuje we współzawod- 
nictwie festiwalowym miejsce na sza- 
rym końcu. A przecież już teras leży 
gdzieś pokaźna ilość punktów 7zdobv:- 
tych dla tego rvrzeszenia przez naszego 
najlepszego lucznika Mazurka. Rekor- 
dy świata punktowane są najwyżef. a 
Mazurek prócz dwóch rekordów świa- 
ta ma również ra swym koncie kilka 
rekordów Polski, podobnie jak i jego 
koledzy z kola sportowczo Ogniwo- 
Energetyka“. kola grunującego najlep- 
szych polskich luczników. 

Raporty te utknęły albo w Radzie 
Okręgowej ZS Ogniwo w Krakowie, al- 
bo znajduja się w biurkach Rady Głó- 
wnej w Warszawie. W każdym razie 
nie ma ich do tej pory w Głównym 
Komitecie Kultury Fizycznaj, chociaż 
od ustenowienia przez Mazurka rekor- 
dów świata i rekordów Polski upły- 


wodnicy 20 państw, 


kołu No wcj Huty zyrumadziły na star- 
cia naslepszych modelarzy polskich, 


awoje modele, osiągając szereg ba dzą dobrych wyników. Do» 


którzy  zaprezentowniś 


kończenie zawodów nastąpi w dniu dzisiejszym. 


ngły trzy tygodnie. Wiliczenie punktów 
Ogniwu, jakie zdobył Mazurek i jego 
koledzy z „Energetyki* wysunie to 
Zrzeszenie Sportnwe na jedno z czoło- 
wych miejsc we wspelzawodnictwie fe- 
stiwalow ym. 

x 


Mamy dobrych bokserów i szermie- 


z którymi możemy się pokazać na 
arenie międzynarodowej. 
również dobrych 
również powinni 


Ale mamy 
łuczników. którzy 
przysporzyć chwa- 
ły naszemu ludowemu sportowi. 
Niestety rozgrywają oni spotkania w 
skali krajowej, nie myśli się o urzą- 
dzeniu międzynarodowych zawodów łu- 
czniczych. w kiórvch polscy zawodni- 
cy mogliby zmierzyć swe siły z czoło- 
wymi łuczpikami Innych państw. Mel- 
dunki jakie napływają z zagranicznych 
torów są skąpa i spóźnione, nie dające 
możliwości porównawczych. 
Należałoby więc wyprowadzić paol- 
skich łuczników na szersze wody, dać 
im możność rozgrywania spotkań mię- 
dzynarodowych, zaopatrzyć ich w do- 
borowy sprzęt. którego jest za mało. 


Oto zadania stojące przed sekcją 
'łuczniczą GKKF, r 
Trzeba pomyśleć o tym już teraz, 


gdyż w roku 1956 na Olimpiadzie w 
Melbourn ma być wprowadzone lucz- 
nictwo do programu olimpijskiego. Do 
tego czasu musimy posiadać doskonale 
przygotowaną i wyszkoloną naszą ka- 
drę reprezentacyjną, która gwaranto- 
wałaby sukcesy w tej pieknej dziedzi- 
nie sportu. Materiał ludzki jest warto- 
$ściowy, pełen zapału, nie zrażający się 
trudnościami, na jakie dotychczas na- 
potykał Trzeba tylko otoczyć go sta- 
ranną opiexą. ezapewnić warunki dal- 
szego rozwoju a zaimiemy czołową po- 
zycję w łucznictwie światowym. 

Rekordzista świata Mazurek wziął 
po raz pierwszy łuk do ręki przed 
trzema laty. Dziś jest najlepszym pol- 
skim łucznikiem. Takich Mazurków 
możemy znaleźć więcej w kołach spor- 
towych całego kraju, w których łucz- 
nictwo do tej pory jeszcze odgrywa ro- 
le „kapciuszka", 

Z3-y pierwsre zerwaly dziwne u- 
przedzenie do łucznictwa, organizując 
w ramach .niedziel sportowych" za- 
wody łucznicze cieszące się popularno- 
ścią, W slad za nimi winny pójść wszy- 
stkie kola sportowe, a na bazie umaso- 
wienia tej pieknej dyscypliny sportu 
wyrosną niewątpliwie nowe talenty 
łucznicze. 

i z D. 
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Czy wiecie, że.. 


Począwszy ©f dzisiojozogo 
numeru wprowadzamy nową 
stałą rukrykę, w której infor- 
mować hęśziemy Czytelników 
e wielu clokawestkach spertos 
wych. jakie niewątpliwie 28- 
interesują wszystkich, 
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„zawodnicy, biegnący na dy- 
stansie 200 m po zewnętrznych 
toratn (licząc od środka stadio- 
nu) w razie startu z jednej li- 
nii mieliby zupełnie nierówne 
szanse? 

Zawodnik ns drugim torze 
miałby trasę o 3,61 m dłuższą, 
na trzecim o 7,54, na czwartym 
o 11,46, na piątym o 15,39, a 
na szóstym torze o 19,32 m. 
Przy dystansie 400 m różnice 
te wynoszą odpowiednio: 7,22 
n = 15, 08 m =—- 22. 93 m — 
30, 78 m — 58, 63 m a na 800 
m: 14,44 m — 30, 16 in — 45, 
86 m — 61, 56 m, — 77, 27 m. 
Biegacze na torach zewnętrz- 
nych, począwszy od toru dru- 
giego otrzymuja więc przy 
starcie odpowiednie „wyrówna: 
nie“, 

łe 


„jako średnie dystanse w 
lekkoatletyce okresla się biegi 
od 400 m (wyłącznie) do 1500 
m (włącznie)? 


„.rekord świata (nieoficjal- 
ny) w szybkości jazdy ną ro- 
werze wynosi 175,721 km godz. 
i uatanowiony został przes 
Francuza Meifret, który jechał 
za specjalnie skonstruowanym 
samochodem, znacznie zmniej- 
szającym opór stawiany kola- 
rzowi przez DO a 


„.określenie „robinsonada" 
pochodzi od natwiska jednego 3 
angielskich bramkarzy — J. 
Robinsona — i oznacza paradę, 
w czasie której broniący z całą 
sila a zamachem rzuca się w 
zagrożony róg bramki, 

xk 


„.mielzynarodowe spotkanie 
piłkarskie Węgry— Włochy zo- 
atało przełożone z 25 na 11 paź- 
dziernika, gdyż oba kraje ma- 
ja oddać kilku swych zawodni- 
ków do składu reprezentacji 
Europy na mecz w dniu 21 


"przeciwko Anglii w Londynie. 


ap 
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